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—  Z  Krakowa. —
W  dalszym ciągu Posiedzenia S ty .  

mu Prawodawczego dnia 3. Marca  r. b. 
3 W.X.Paszkowicz delegowany od Kapitu
ł y  w w ym o w n y m  głosie przedstaw:ł  uwa- 
g. nad prawem, co do Maiżeństw i Roz* 
Wodu przez Izbę Prawodawczą  dnia 14. 
Stycznia r. b. uchwalonym i te ta  piśmie 
z ł o z y ł ,  iądaiąc  , ażeby Jzba Prawodawcza  
przystąpiła jeszcze raz do decyzyi  p ow yz-  
s z e y  w.ateryl,  na któren wniosek J n ,  
Marszalek odpowia Jaijc oświadczył ,  iz gdy 
przedmiot co do Małżeństw i Rozwo dów  
juz poprzednio w swym porządku został 
2adecy dóircny . w prawo zamieniony p ow 
tórne działanie micysca mieć nie moze.

Następnie gdy zasady do Prawodaw
stwa Rzeczypospoli tey Krakowskiey w po
rządku przez W y s o k ą  Kommissyią Orga- 
nizacyiną  w ska zan ym  zostały uchwalone , 
I W  Marszałek przedstawiwszy JzbiePra- 
Wodawczey  iak wielce W ys o k a  Kommis- 
*ya Organizacyjna przyczyniła r.ę do swo 
bód i szczęścia tego Rraiu przez w p ły w  
*wóy co do uchwalonych Zasad,  uczyni ł  

wniosek,  aźcby tcyze  ,ę P / s0^ , 3r K®®*

■ #

missyi Organizacyjnej  przestany został  
-Adrei podziękow ania , iak r ó w n i c , aż eby  
KomitetowiPrawodawczemu,  który godnie 
odpowiedział  zaufaniu Narodu w przygo
towaniu tak ważnego dzieła,było oświad
czone ukontentowanie,  do którego wnios
ku Jzba Prawodawcza  iednomyślnie przy
c h yl iw s z y  s i ę ,  ułożenie i przesłanie sto
sownych adressow uchwal i ła,  poczeraJW, 
Marszałek wezwał  Sekretarza Seymowego,  
ażeby u r z ą d z e n i a  W  yaokiey Kom iss yiO r.  
ganizacyiney co do dalszego postępowania 
w rcuakcyi  ftodexów po ukończeniu uch
walenia zasadJibie P r a w o d a w c z e j  odczy
t a ł ,  po odczytaniu którego urządzenia Jz
ba Prawodawcza  do Re d ak c j i  Kt>dexó«r 
prawa C ywi lnego,  Kryminalnego : Proce
dury stosownie do zasad uchwalonych u- 
poważni!* Komitet P raw oda w czy  na S e j 
mie r. 181(5 w yb r a n y ,  poleciwszy T e m u e  

po ukończeniu redakcj i  złożenie zredako- 
wanych  Kodexów wcelu  przeyrżenia,  iżby  
się w nie niewc.snęły Us tawy przeciwne 
przyjętym zasadom.

JW . Stanisław Mieroszewski Repre
zentant Gminy 9 MiastaKrakew*,  i»ke Pre*



* X  5 2»yduiący w Kamitede  Pr awodawczym z ło
ż y ł  Jzole Prawodawczey podziękowanie za 
p o ł j ż o p e  zaufanie,  w poleceniu redakcy 
K o de x ów ,  i c o d o s w e y  osoby oświadczył,  
iż lubo za nader chlubny dla sienie poczy- 
tuie zaszczyt  zoaydować się w Gronie Mę 
źó w  Komitet Prawodawczy składających, 
iednak dla zatrudnień osobistych nie może 
bydź .ciągle obecnym,  i dla tego upraszał ,  
a b y  od dalszych obowiązków był  uwolnio
ny ; IeczJzba Prawodawcza powodowana 
okazy  wasemi ciągle z strony Tegoż J W  

Reprezentanta dowodami gorliwości o dobro 
Kreiu,  wezwała  go na dal do pełnienia po
wierzonych obowiązków,  p a l e y  postępu, 
iąc Jzba Prawodawcza iedoom/slnepu g ło
sami aa Członków do Komitetu ftedakcy- 
i*  Kodexów Praw a Cywi lne go ,  krymi
nalnego i  Procedury trudnić się maiąeego 

nominowała:
JW,  Antoniego Hrabię Stadnickie

go Reprezentanta Gminy Okręgowey Ko- 
icielniki Assessora iieymu-

—  X. Mateusza Dubieckiego Reprezen
tanta.! Gminy 6 Miasta Krakowa.

—  Józefa Soł tykowicza Reprezentanta 
Gminy 5 Miasta Krakowa.

—  Felixa Słotwińskiego Reprezentanta 
Gm>ny Okręgowey Chrzanów,

—  Leona Chwalibogowskiego Reprezen
tanta Gminy Okręgowey JJobrek Sekreta* 

t l i  Seymowego.
A  wiym porządku gdy uchwalenie zą* 

sad do Prawodawstwa R cezy pospolite/ 
Krako wsk ie /  zostało ukpńczonepi , *i Re- 
dakeya  &od*xow Komitetowi po le c o na , 
po przymowieaiu się w głosami pełnych 
w y m o w y  z strony Assessorów beymu JW 
Stanisława Mierosiewskicgo i JW. Ant o- 

# i eS® JBraói Stadnickiego, oraz JW. F e l u a

Słotwińskiego Reprezentanta Gminy Okrę 
g o we y Chrzanów,  IW.  Marszałek stoso 
woą Przemową zalimitował dalsze Posie 
dzenie Nadzwyczaynego Scymu Prawo 
dawczego do ukończenia Redakc/i Kode- 
x o w  aa czas nieograniczony.

Leon Chwalibogovuskit 
Sekretarz Seymowy.

G Ł  O S
J W .  Antoniego Hrabi Stadnickiego 

Reprezentanta Gminy Okręgowey Koćcie l .  
niki Assesiora Seymowego i Członka Ro- 
mit ta Prawodawczego miany w Izbie 
P r a w o d a w c z e y , dnia 3 Marca roku 1818 
przy zalimitowaniu Posiedzeń Seymo- 
wych.

Prześwietna Izbo !
Powolność Izby P r a w o d a w c z e j  w z a 

decydowaniu podanych z woli Wysokiey  
Kommissyi  Organizacyjnej  zapytań, ma- 
iących stanowić zasidą Prawodawstwa,  i 
r o z w i ą z a n i e  tychże nic innego me d o w o 
dzi, iak tylko cnęć Naszą, wmwecz obróce
nia tey powszechnie paou^ącey u oocych 
Narodów Opinii, ie  Polak rządzić się nie 
umie,  rządzooym bydź nie chce i prawu 
bydź  podległym wzdryga się.

Kray  Nasz,  zaród prawdziwego D u 
cha Polaków, wolą Wspaniałomyślny eh 
Monarchów utworzony,  Wolą Ich do sta
nowienia dla siebie praw uposarzony, dał 
dow ody w Ciągu teraźniejszego Seymu,  
dał do w od y,  ie  te właściwe C ywi l izowa-  
ny m kraióm przymioty  posiada, i wni- 
wecz na siebie miotane pociski obrócił. 
D a ł  ie tern r . e C z y  wistsze, *e meobraiaiąc 
się sposobem wt do stanowieni*
praw, przystąpił do rozwiązania kwestyj  
sobie danych, i w ^d ec yd ow an iu  onych,
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o k a z a ł ,  ż e  > u chem S p r a w i e d l i w o ś c i  i u- 

^Wolnieniia się od u c i ą ż l i w e j  M a g i s t r a t u r y  

b y ł  r z ą d z o n y .

N i e  p o d o b n ą  p r ze c i e ż  d l a  m ni e  ies* 

r z e c z ą ,  a b y  się n i e u i a l i ć  na t a k o w e  z na 

mi  p o s t ę p o w a n i e ,  w s t r z y m a ć  się od tego 
trie mogą, i n a w i a s e m  m o ż e  r o b i ą c  ulgi 

d l a  uczuć moich s z uk a m.

Z o s t a ł y  w i ę c  k w e s t y  e r o z w i ą z a n e ,  

K w e s t y e  k t ó r e  m o ż e  i z a p e w n e ,  Di eobi ęł y 

W s z y s t k i c h  z d a i z e ń  p r z w u  p o d l e g a ć  ma 

i ą c y e h ,  k w e s t y e  k t ó r e  d o  r o z w i ą z a n i a  

p r z e d s t a w i o n e  k a r o m  w p r z ó d  p o d d a n e  

z o s t a ł y ,  niżel i  p o s t a n o w i o n y m  b y ł o ,  e z y l i  

t e m ż e  p o d l e g a ć  m a i ą -, k o m u ż  te m o g ą c ą  

w y p a ś ć  n i e d o k ła d no ś ć  p r z y p i s z e m y  ? Z a 

p e w n e  n ie  K o m i t e t o w i  P r a w o d a w e s e m u ,  

k t ó r y  p r a c e  s w o i e  s y s t e m a t y c z n i e  r o zpo*  

cząw s z y n a  z a s a d a c h  r z e t e l n e y  S p r a w i e d l i  ■ 

w o ś c i  i  nay sk ry  p u l a  t n i e y s z e y  r o z w a g i  

c h c i a ł  u k o ń c z y ć  i pod d e c y z y ą  I z b y  P r a -  
W o d a w t z e y  w y g o t o w a n e  d i i e ł o  p od da ć.

Z a r a d z i ć  w i ę c  t e y  n ie d ok ła d no ś ci  na

l e ż y ,  a z a r a d z e n i a  tego nikt  us kut ec zn ić  nie* 
z d o ł a t y I k o  S z a n o w a y  K o m i t e t  P r a w o d a w 
c z y ,  k t ó r e m n  i t e r a ź n i e j s z y  S e y m  R e d a k c y ą  

p o w i e r z a ,  p o t w i e r d z a j ą c  to z a u f an i e  które 

W nim pierw i a s t k o w i e  R e p r e z e n t a n c i  k ra i u  

n a s z e g o  p o ł o ż y l i ,  z a r a d z e n i e  wi ęc  to tem 

u f n i e y  p o w i e r z y ć  w i n n i ś m y ,  rm b a r d z i e y  

p r z e k o n a n i  Jesteśmy o z a s ł u d z e  i c h ę t n y m  

p o ś w i ę c e n i u  się M ę ż ó w  ś w i a t ł y c h ,  w  Nąu* 

Ce P r a w a  b i e g ł y c h  i n i e s k a ż y  te lnością  

c h a r a k t e r u  c e l u i ą c y c h .  —  W o l ą  W a i z ą  

S z a n o w n i  K o l e d z y  d o  z a s i a d a n i a  w  nim 

p o w o ł a n y ,  nie u c ze s t n i k i e m  , t y c h  n a y w a .  

i n i e y s t y c h ,  a l e  ś w i a d k i e m  p r a ć  i s ł u c h a 

ł e m  Ich d e c y z j i  będę,  k o r z y ś ć  zaś  k tór ą 

z tą d o d n i o s ę ,  W a m  S z a n o w n i  K o l l e d z y  

W i n n y m  b y d ź  u z n a m .

Odroczonym w dftiti dz isie jszym JO*

X
stanie SeyflY VaSz P raw oda w r?y ,M o czastt 
W którem Komitet R e d a k c y ą  swoia ukorw 
cz y ,  a w tenczas zwołani zostaniemy i 
navważnieysze  dzieło,- bnpieczeństwa ho
noru, osób t- maiątków Mieszkańców kra
iu tego zabespieczyć mamy.

W  c h wi l i  w i ę c  t e y  o a s t ę p u i ą e e g © ' z a 

w i es ze n ia  O b r a d  N a s z y c h ,  o b r a c a m  głos 

m ó y  do C i e b i e  J W .  Ma rszał ki r .

Przewodniczenie Tw o i e  Obradom Na>- 
szym, tyle Ci chluby przynosi, ze s łab* 
w ym o w a  moia wykcyślić  iey nie zdoła.

Światłe T w o i e  postępowanie i szczę
śliwa zręczność poiednywania rozróżnio1- 
isych z d a ń , tyle Ci s ławy przynosr,  na 
ile iuz przez nieskazytelne Urzędowanio 
u Mieszkańców tego kraiu sobie zas łuż y
łeś..

Postępuy Jraz przedsięwziętą drogą, a  
wdzięczność i uwielbienie zawsze Ci towa
rzyszyć  będą.

T o  ia- Jmieniem Gminy,  k t ó r e y  mam 
zaszczyt  bydź Reprezentantem zaręczam*,- 
nie wątpiąc bynaymniey,  £e temiż same- 
mi uczuciami cała Jzba iest  przejęta, i zgro
madzenia się pod styr laski, którą Jtak do
stojnie piasłuiesz, z  upragnieniem oczeki
wać  będzie.

Miło Jey albowiem będzie pracować 
dla szczęścia Mieszkańców krain N u z e gn  » 
pod roztropnym i doskonalemTwoim prze
wodnictwem.

G Ł O S  
J W .  Felixa Słotwińskiego Reprezen

tanta Gminy okręgowej  Chrzanów, człon* 
k® Komitetu Prawodawczego miany w  
Izbi# P r a w o d a w c z e j  dnia £  M a rc a r -  sgsg 
Pr*y zalimitowaniu Posiedzeń S e j m o w y c h ,  

Riedy przez rozwiązanie podanych 
nam pytań, zasady Prawodawstwa K r ak o 

w i
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wskiego uchwalonemi zoi teTy,  a  przez 
uchwalenie takowych kończy się obrady 
Baszę pamiętną w  dzieiach Kr akowa Epokę 
stanowić maiące; kiedy dokonanie celu, 
d la którego zwołani  byliśmy, oayprzód 
Szanownemu Komitetowi Prawodawczemu,  
k t ó r y  nam rozwiązanie pytań przez swą 
U łatwiał opinią, potem zaś Tobie J W. Mar
szałku naygodnieyszą laską Tobie  powie

K
m o w a

J W .  MikołaiaHojzBwsk ego, Mari tal* 
ka Seymu fra w oda w  czego Kzeczypospoli* 
tey  Krakowskiey,  miana w Izbie tr awo* 
dawczey  w daiu 3 Marca roku 1818 przy  
zalimitowaaiu Posiedzeń S e y m o w y c h .

Prześwietna Izbo Prawodawcza!
Wynurzone w Imieniu Prześwietney 

Izby przez kilku Jey szanownych Członków•  *  * «* l  * ----------   w e a n u i / w  u j  v u  V Ł l U i i M J V T

rze ną kiersiącemu, a oraz Tobie  J W.Leonie łaskawe względem osoby moiey uczucia
___ a • __ _ • J- 1 

Chwahbogowski ,  Reprezentancie Gminy
okręgowey Bobrek, który się z uszczerbkiem 
zdrowia  własnego,  urzędowaniu Sekretarza 
tego Seymu poświęciłeś,  winni iesteśm*, 
nie mogę wstrzymać się, abym w ostatnim 
ieszcze głosie moim nie w ynurzył  naypo- 
wineieyszego uszanowania i uwielbienia 
osób Waszych.  —  Mądrością i roztropno
ścią T w o i ą J W ,  Marszałku,  która zdobiła 
posiedzenia nasze, okazałeś,  iż Tobie s tyr  
Obrad tege Seymu prowadzić należało. 
T y  *aś JW.  Sekretarzu nie tylko do wy* 
cokicgo Szacunku nabyłeś prawa,  ale na d
to zas łużyłeś  iobie na taką nadgrodę, ia

prayimuię z radosnym rozrzewnieniem 
moiego serca, a rozbieram ie z uszanowa
niem i z wdzięcznością. Dzień ów, W 

którym miałem szczęście pozyskać zaufa
nie Wasze Mężowie Prawodawcy ! i z W a* 
szey  woli podnieść Marszałkowską Laskę, 
ten zaszczytny  znak dostoyności Waszego 
naczelnictwa,  nadaiącey mi prawo prze
wodniczenia Obradom S » j  mowem, mo
ment ów mówię,  moment Waszey nay- 
wyzszey  powagi,  a moiey słuszney chluby 
policzyłem między naysłodsze życia mo
iego chwile, i d o z g o n n i e  l iczyć będę.

Jeżeli przez czas trwaiąaych Posie-„  -  1     V .  V* Ł*ł« ąvi jr  |* u  4  O b l C -

kiey  godne są nadzwyczayne i nieocenioae dzeń Waszych umiałem zasłużyć na iaką 
praca, które W wieraem i pilnem sprawo* pochwałę,  tedy winienrm ią całą przypisać
w a m u  Urzędu swego łożyłeś.  —  Nie są Waszemu JW W.  Reprezentanci dzielnemu
to moie szczególne pochw ały ,  ani pochleb- wspieraniu mnie we wszystkiem, to iestj 
»tw», bo to zapewne czuią wszyscy,  któ- Waszemu obszernemu światłu, Waszemu
t i j  szczerze prace i gorliwość o dobro pu- doyrzałemu doświadczeniu i Waszem n a y .
bliczne cenić umieią, bo wywnętrzaiąc  lepszem chęcióm, ktoremiście mnie w ka-
Bczucia moie, iestem tylko wyręczycielem zdem zdaniu otaczać zwykli .  Nader szcze-
tych,  którzy, Utnaią i ż y c z ą ,  aby  to przy- ś l iw y iestem, iedeli W asz ym  zamiaróm‘ i
kładne i naypracowitsze poświęcenie W a s z y c h  Komitentów,nadziei  i ocześiwa*
się do uwiecznienia Obrad prawodawcze* niu odpowiedziałem, a samo wyznanie po-
go Seymu, oprócz zapisania w ty m samy m wszechnego ukontentowania * Weszey
protokule,  który tak zaszczytnie prowadzi* *trony staie się dla mnie naysilnieyszą
}eś wiijney wdzięczności Izby,  zasłużoną przysz łych usiłowań sprężyną, i naydroi-

Rządu i Narodu odebrało nadgrodę. f ł f  ł e r c ł  moiego nadgrodą.

'  Co  do móiego działania, ia ty łkowe* 

dług sOmieai* i Przysięgi pełniłem przę*

/



♦odnicią powinność, la kaście na mnie, 
Wręczaiąc mi laskę włożyl i ,  lecz wszystka 
to. co na posiedzeniach Waszych potrze
bowało wyiaśoienia i roztrzygnienia, co 
w  widoku Nayiaśnicyszych Protektorów 
Rzeczypospol itej  Na%ey,  pragnących nas 
Uszczęśliwić, nayprościey trafiało, i c« dla 
Spokoyności i bezpieczeństwa tey krainy 
zbawiennie uchwalonem zostało, wszystko 
było  owocem W a s z e j  J W W .  Reprezen
tanci! oby watelskiey o dobro powszechne 
gorliwości,  Waszych głębokich i roztrop
nych uwag, i W as zy ch ciągłych, a cier
pliwych czuwań, które wdzięczna potom
ność tem nieomylmey ocenić potrafi, im 
się oczywiźciey  z każdego Waszego kroku 
przekona, i e  do zdań i czynów Waszych 
żaden przesąd dostępu, i żadne stronnictwo 
Wpływu nie miały,  owszem Muza historyi 
t  uwielbieniem Wasz ych  talentów i serc 
Wyznać musi, ie  na mieyscach Waszych, 
wyniósłszy  się nad wszelkie zawady,  iakie 
się Wam w zakryśleniu głównych zasad 

<ło Ustaw trzech JŁodexów, nawnać mo’ 
g ły ,  mieliście zawsze za istotne baczności 
W a s z ty  przedmioty:  Prawdę i  dobro po
wszechne , z wyciąży liście mnogie trudności, 
j  znaleźliście się tak szlachetnie i tak sta
tecznie myślącemi, iak mądrym Ustawo
dawcom przystało] ani ia sobie przyswoić 
mogę w tey mierze wyłączną cząstkę, wyż-  
•zey pracy nad któregokolwiek drugiego 
Reprezentanta, bo kierować porządkiem 
i keleiami Obrad w Grenie światłych i gor- 
l iw ych  Mężów iest dziełem łatwem, i nie 
snasz nic podchleba • , s-ego nadtrzymame 
•tyru w okręcie, gdzie między'spółzegluią- 
cemi, równie wielkiemi M strzami żeglugi, 
W dążeniu do pewnego celu i w popie* 
panij  styrniczey pracy,  itdaosć,  pokoy i

zgoda panuią, iako też podobnie nad trzy
manie Laski w Sejmie,  gdzie są zacni 
Spółdzialacze naczelniczey czynności,  ia.  
kiemi się z pośrodka Gronn Vk sszego za 
p r o s z e n i  odemnie J W W ,  Assesorowie i 
I W .  Sekretarz Seym ow y  okazali,  którzy 
*: Ajc oi^wionemi  tym sa^yd} duchem 
d o&rze  uczynienia Ludowi  K r a k o w s k i e m u ,  

iakim cała Reprezentacya oddycha, wszel
kie t r os k i  i zatrudnienia zręcznie i gorli*  ̂
wie  z  M a r s z a ł k i e m  dzielić raczyli.

Tu  iuż obracaiac m ó j  głos do W as  
szczególniey JV?W. Reprezentanci! którzy 
wynurzaiącemi Prześwietnej  Izby i W a 
sze osobiste względem mnie uczucia, pra
cę moią łaskawie przez W a s  samych ulży- 
waną nad pospolitą zasługę w j w y i s z y l i ś  
cia, czuię się b yd ź  naymocniey zobo
wiązanym do wywzaiemnienia się z m o
l e ;  za Waszą ku mnie dobroć wdzięczno
ści, a gdy dla Lieudolności moiey w y m o 
w y  nie śmiem samemu sobie zaufać,  abym 

mógł godnie wyrazić  tę cześć, którą ku 
Wam przenikniony iestem, przedsięwzią
łem użyć  cudzay myśli,  i cudzego wyrazu 
na oddanie Wam zupełney sprawiedliwo
ści :  oto sobie z pociechą powtarzam owe  

• Iow a:  Palchram est a laudatis Ftris laa« 
dań \

T a k  w ię c  Frzy  złożeniu należnych 
hołdów Prześwietnej  Izbie w ogólności 1 
każdemu j , y członkowi w  szczególności, 
niepozostaie minie więcey, iak ieszcze ra*  
polecić mnie dalszym względom szanow
nych Spśłpracowników,  a po szczęśl iwym 
rozwiązaniu 300 w ażn ych  pytań praw- 
nych, które Wysoka Kommitsyia Organi- 
zacyina wraz  z Romitetem przez Seym w  
roku 1816 wybranym,  W a s z e j  mądrości 
pod roztrzygnicnic poddała,  iuż w  ęcląą.
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ułatwienia przyspieszenia Redakcyi  3ch ści ,  we zwa ł  ich do swoiego stołu.
Kodex6w,- maiących bydi przez Vt asz 
Sz anowny Komitet pod Sankcyą fprzygo. 
t9wAB«aii, spoczynek od prac Se jm ow ych  
aa czas iaki przeciągnąć, przeto czyniąc 
:aue#zyc moiemu obowiązkowi,  a zera* 

zem dogadzając i * a  szemu i Waszych

D elegatfia Administ^acyina w Zastępstwie 
Sad y Stanu Królestwa Polskiego 
W-skutek Ustawy INamiestnika Kró» 

lewskiego z dnia z& Lutego jgió  r oku, art:
38 podaie do wiadomości strop interesso* 

Komitentów oczekiwaniu,  limituię pos.edze* wanych , iż następujące snrawy,  pod i e j  
nie nadzwyczajnego zgromadzenia na czas ostateczne wyrokowanie oddane, na W9-
nieograniczony.

Z  Warszawy d. 26 Maia.
Dalsze wiadomości opudrdty N . Fana 

N. Cesarz  Rossyyski  przybył  dnia 6 
Idaia do Ranneńea Podolskiego , a ztamtąd 
d. 8 udał się d a l e j  w p e d r o?  przez Issa* 
kowce do Chocimia,  zkąd poiechał przez 
B ełz  do Bessarabii.  D. 9 stanął w Kisze* 
■ewiu, i za ba w iw sz y  t a m d z i e u ,  udał się 
do twierdzy  Bznderu,  a ob eyr zaw sc y  w o j 
sko zebrane pod Terespolem w Bessarabii,  
poieehał d o  Odessy , gdzie zamyślał  stanąć 
d. 13 Maia. C. K. Feldm: Porucznik Xiąże
Fi lip Hessen-Homburg - trzj  n a i  od £. Ce-
sarza  zaszczytne  zlecenie > aby  mu w tey 
podróży towa rzy szy ł ,  i zepewne odprawi 
« K .  Panem dalszą podróż z Terespola do 
O d e s s y ,  potem przez K.yrn i cały kray 
Kozacki  na powrót do Moskwy , dokąd J C. 
Mość przybyd;'  ma wśrodku Czerwca r. b 

Gdy się dowiedziano,  źe N„ Cesasz 
K os syy ski , .  w p o d r ó iy  awoiey z Kamień* 
ca do Bessarabii ,  przeieżdzać będzie gra*" 
aica Gal icyyską  pod Okopami,  Jenerał 
Major Hohenegg,  D o n o d c a  graniezsy w 
Bukowinie ,  i Starosta Cyrkułowy Roseu- 
f h a l ,  odebrali rozkaz od Władz s w o i c h , a* 
by się udali na to mieysce granicy , i tam 
oczekiwal i  rozkazów J. C- Mości. K. Mo* 
a aćc h*  raczył  ich zaprosić z sobą do Cno* 
cioto*, a  oś w iadczywszy  imswoienay w y£* 

uhtfaUntowaoio ś  powtdit  ich obecno*

k a n d ę  w p i s a n e  z o s t a ł y  , i a k o  t o :

Z  D z . r r ż a w n y c h .

1. B a r a n k i e w i c z a  , d z i e r ż a w c y  b r o w a ’ OVir 

K r ó l e w s k i c h  w  K r a k o w i e .
2 S ta n i s ł  w a L u b o w i e c k i e g o ,  d z i e r ż a w c y  

d ó b r  N a r o d o w y c h  S z c z e p a n o w i c e , W 

W o j e w ó d z t w  e K r a k o w s k i e m .

3. W a y tatowiczh*',  dz i er żą  w c y  d ó b r  N ar o*  

dow> c h  Drugnia-,  w W o j e w ó d z t w i e  Kr a*  

k o w s k i e m .

4. A i e x a n d r a  PetrozeMi na,  b y ł e g o  P o d d z i e r 

ż a w c y  k l u c z a  O r z e c h o w a  , w E k o n o *  

m i i  G i d e l s k i e y ,  w  W o i e w ó d z t w ‘e Kft- 
l i sk ic m.

SpikowSLeg*1 , byłego Naddzier iawcy 
Ekonomi Narodowcy Brwi lno,  w Wo 
jewództwie Płockiem.

ó. Ber euta ,  N a d d z i e r i a w e y  o r a z  P o d d z i e r *  
ż a w c ó w  E k o n m i i  N a r o d o w c y  B a r t u i l i c ,  

w W o i e w ó d z t :  A u g u s t o w s k i c m .

Z  A l l e w i i a c y y n y c h .

j .  W ł o ś c i a n  w s i  M ł o d z o w a ,  w W o i e w ó d z -  

t w i e  K r a k ó w s k i e m .

2. Państwa dóbr W o l i  Kryrzt op or ski ey , 
w W oj e w ód z tw ie  Kaliskiem.

3. Folwarku fiadory sza , tudzież włościan 
»si R a d o r y s za ,  i olki Radoryskiey*  

w oiewództwie Podlaskiem,
4. P a ń s t w a  i w ł o ś c i a B  w s i - P o f o k a ,  w  W e* 

i e w ó d z t w i e  L u b e l s k i e m .

f  Z powództw a SkarDU Publicznego prze* 

e iw k o  £t*jF0zakonpeinu Abrahamowi
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Velkez^ kupcowi w  Kaliszu f 0 defrau- 
dacyią obw^ionemu,

2. 2 powód twa Starozakonnego Całki 
Nusibaum, dzierżawcy podatku koszerne 
go  w W o  l e w ó d z y  >r Płockiem, prze- 
c iwko Skarbowi Publicznemu 
Nakoniec zapadłe wyroki  w sprawach,  

lako to:

Z dzierżawnych:
*» D a Kwiatkowskiego,  Naddzierżawcy 

Ekonomii Bąków 
2. D l a  Łempickiego , Dzierżawcy .folw ar- 

ku Dąbrówką.
£. Dla F.dziatj*iczowey,  Naddzierżawczy- 

ni Ekonomii Karkliny, oraz Poddzier
żawców folwarków Porowsia i RoSt- 
k o w c y z n y ,  tu w Warszawie ustanos 
wionym Pełnomocnikom doręczono. 
W z y w a  przytem Delegacyia Admi- 

a .Stracyyp,  Sukcessorów zmarłego Rom a
n a  Podczaskiego, hyiego Naddzierźa wcy 
Ekonomii  Zdziechów,  w Województwie 
Mazowieckiem, Powiecie Zgierskim połoz o- 
Dey,  oraz Dzierżawco*,  w teyże Ekono* 
<nii Daniela Niwińskiego, Michała Łem - 
-pickiego , Ignacego Szatkowskiego,  To* 
masza  ł)odi o wols kieg o, z mieysca dzi- 
Bieyszego zamieszkania ni ew ad om yc h ,  a- 
i e b y  w przeciągu dni 30 od dnia dzisiey- 
szego zaczynając,  na zarzuty Dyrekcyi  Je- 
neralney Dóbr Rządowych,  przeciwko 
pretensyjom z dzierżawy do Sicaibu ufor
m o w a n y m ,  pisma oDrończe podal i ,  do- 
Czego przeyrżenie Akt w Kancellaryi De- 
Jegacyi Adminii tracyyoey  za zgłoszeniem 
*'ę do izy Pisarza dozwolone im będzie; 
w przec.wnym bowiem razie niestawien
nictwo uznane, 1 Dzierżawcy z ' do w od ów  

,w kadzie Delegaiy i  Administracy v ney 
ałożon ycii Łaoczuie osądzonemi aostaną.

X
Działo s ię lw vV ars z,* wie dnia 24 M c i  

M a ia  1818 roku.
( Podpisano )  W yihki S. W .  P.
( Podpisano ) M isiew icz  Pisarz.

2 . i ł  jednia d. 95 Mota.
O  [dalszey podroży Nayiaśnieyszych 

Cesarstwa Jćhmośi nadeszły tu następu* 
iąte doniesienia:

D. 12. Maia udali się NN. Cesarstw* 
z Sebenico przez Boraia do T r a u ,  zkąd 
po obiedzie poiechali do Spalatro,  gdzi* 
o godzinie 7 * południa przyoyli  i de do* 
snu m a r y n a r k i  wysiedli.  Wiechali  do te
go miasta przy odgłosie wszystkich dzwo
nów ,  wystrzałach batteryiowych i okrę
to w yc h  dział  i radosnych oKrzykach ludu ; 
w mieszkaniu p r u  ięły Jch władze cyw i l 
ne i w o y s k o w e ,  i Jucbowieństuro,

P o d ł u g  doni esi eń z. M e d y i o l a n u  J, Ce- 
s a r z e w i c z o w s k a  M o ś ć  A r c y  X z e  R a , n e r  ,
'Wicekról  L o m b a r d z i e ©  - Weneckiego kró
le s tw a ,  przybył  d. 13 b. m. o godzinie 9 
" wieczór w dobrem zdrowiu do Monza. 
T a k  tu iako tez w caley  drodze radosnetni 
okrzykami b y ł  witany.  Wiazd Jego do 
Medyiolanu ma niebawnie nastąpić.

Z  Patyia d. 15 Maia.
D. 13 o godzinie w pół do osmey u- 

marł tu w pałacu Bourbon Xze Ludwik 
Joz*ł Bourbon Rondeusz, W ,  Mistrz Fran
cy 1 , urodzony w Paryżu d, 9 £ierpoi* 
1736, iedyny syn Xcia Bourbon i Xiężoy  
Hessen - Rheinfels. W obecności Ministra 
Xcia Rich^lieu, Kanclerz F ran cj i  , \fc’ . Re
ferendarz, &c.  napisali o godzinie 4 z po
łudnia protokoł iego śmierci. D. 14 zosta
ło ciału zsbal amowane , a lutro będzio 
na w d o k  publiczny wystawione.  Uroczy- 
st7 pogrzeb nastąoi za powrotem iedy.  
naka lego s y - a  z Londynu, który dziś iest
('C ick iw an y. Z m a r ły  ten X i e  w  s ławi ł

offi
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*1ę w  siedmioletniej wo jn ie .  Rodzina i przedsięwzięcia, a b j ś  przez te dary Icra-*
Królewska utraciła w nim najstarszego 
członka i bohat jra .

Biega tu propozycyia  wystawienia 
D zie w ic y  Orleańskiey ze składek kobiet 
pomnika z nap isem : ,ł Francuzki Joan
nie d ’ Arc. „

Z Stłokolmu d. 13 Mata.
W czo ra y  Król  Karol Jan został przez 

Arcybiskupa Upsali , Doktora L i d i o m , 
uroczyście namaszczony i zawdziana mu 
na głowę zostałatodwieczna korona Szwedz
ka. Wo źny  państwa o godzinie 10 przed 
południem ogłosił  na g łównych placach 
p r z y  trąbach i kotłach odezwę Królewską 
Względem koronacyi.  Korona Królewska, 
którą J. K. Mość wielu klejnotami przy
o z d o b i ł ,  została wraz z ionemi znakami 
Królewskiemi i złotą do namaszczenia pu
szką i  skarbcu, naprzód na salą, potem 
do niebiesko wybitego Kościoła zaniesro-

O godzinie 11 udał  się Król z całym 
swoim o r s z a k i e m  p r z y  odgłosie w s z y s t k i c h  

dz w on ów  do Kościoła,  u którego drzwi 
Arcybiskup trzymając puszkę w ręku przy
ją ł  Króla temi s ł o w y :  "Błogosławiony
niech będzie ten, który tu w imieniu Pana 
przychodzi!  „  Po odbytey  przez Kr óla  
klęcząc krótkiey modlitwie,  miał  Biskup 
Linkópingu z przepisanego textu Mich. R. 
a w. i^.Razanie; po słowach : " Z  prawem 
cnoty,  z chwałą zasługi odziedziczasz tron 

Ka rolowi  Gustawów; idź więc i noś z szctę* 
sciem koronę, którą uratowałeś i nabyłeś, 
udał  się Król na wystawiony przed ołta* 
rzetn tron, z d i ą ł  noszoną dotąd, koronę 
JKiązęcą, Wykonał przysięgę, uklęknął i zo
sta ł  «d Arcybiskupa namaszczony przy 
wyr az ach  : "  Wszechmocny i wiecany
Bóg niechay wleie ducha swego w T w o 
ją duszę, Tweie zmysły ,  T w o i e  zamiary

iem i państwem rządził  z chwałą Boga, 
utrzymaniem praw i sprawiedliwości i do
brem ludu. ”  —  Gdy Król  wstał  i usiadł na 
tronie, Minister sprawiedliwości i ArcJ* 
biskup wdziali mu na głowę koronę, a Mi
nister związków zagranicznych z Arcybi
skupem oddawali  mu przy stosownych przy« 
mówieniach ieden po drugim znaki Kró- 
lewśkiey dostoyności. T u  Marszałek pań
stwa dał znak Wo źne mu państwa, który 
wyszedłszy na n a y w y i s z y  stopień tronu 
donośnym głosem w ykrzykn ął :  Tera z  K a 
rol XIV. Jan iest koronowanym Królem 
Szwedzkiego i Gotskiego kraiu i należą
cych do niego pr owi ncy y,a  nie kto inny.,, 
Kotły,  trąby i tysiączne w ykr zy ki  ludu:
Niech zyie Król  Karol  XIV.  ! słyszeć się 
dały.  Po odśpiewaaem Tg Dtam  przy
*34 wystrzałach z dział i wystrzałach rę- 
czney broni uszykowanych bataliionów, 
Minister związków zagranicznych ode
brał od k l ę c z ą c e g o  przed tronem Na
stępcy tronu przysięgp, poczem zawdzial  
mu zamiast dotychczasowej  X i ąię ce y  
lezącą na Ołtarzu koronę Następcy tronu. 
Rzeczony Minister w ykonał  potem Kró
lowi przysięgę,  a p 0 nim wszyscy  Ministro
wie i urzędnicy państwa. O godzinie \ 
z  południa cały orszak powróci ł  przez 
miasto w porządku w jakim przyszedł ,  s  
Kościoła do zamku. Po ukończoney uroczy
stości z łożywszy Król ubiór Królewski ,  
wdział  na siebie kurtkę z srebrney ma* 
teryi i lśnąsy się kleynotami wsiadł na 
dzielnego konia, odbył  w ©grodzie Kró. 
lewskim z 21 batalionami piechoty i 23 
szwadronami, tudzież artyleryią,  popis. 
Zamiast zw ykle  podczas koronacyi . pie
czonego wołu, i wytry»kuiącego wina,  ka, 
zał  Król wszystkie domy ubogich,  szpi
tale i więtienia hoynie mięsem, chlebem, 
winem,  piwem i wódką opatrzyć.

f

j
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O  wyprawie Anglików do bieguna 
północnego.

Otem waznetr przedsięwzięcia. b y ł a  
Gazetach kilkokrotna w z m i a n k i ;  są

d z i m y  przeto,  iz dla c z y te l c k ó w  będzie 
Przy. tmoą rzeczą dowiedzieć się dafcład- 
!uey,  «o dało powód do tey podr oż y;  iakł 
c e l , i iakie środki' dr  dopięcia tego aa ia* 
merzoae?  *

L‘o przedsięwzięcia ta k o w e j  podróży, 
W teraźniejszym  właśoie czas ie ,  następu- 
i. ce, n rzw« czayne natury ziawisko powo
dem uyło. a

Podług iednozgodnych doniesień Że
g la rz y ,  połowem wielorybów trudniących 
kię, m eprzr/rzana przestrzeń lodów., o brzeg 
wschodni Grelaudyi opartych, która przesz* 
lo oc. 400 la t ,  stawszy aię do przebycia 
niepodobną, a ztego względu żeglugę dal* 
sza w tamte strony z a ts m .w a ła  zupełnie; 
duprero teraz i d p ó ł i  rtecta roku , z przy* 
czyn dotąd n.edoeieczonych, msssa ta wca* 
ley  sw oizy  rozległości do 400 m l. kw a
r ta ło w y c h  wynosząca została strzaskana i 
obszernemi lodowatrn i sztukami w kazał- 
eie gór i skał lodami natężonych w 3 noszą
cych się do lyo  stóp wysokości nad po* 
wierzchnią m o rza ,  tworzących nic ako 
w ysp y ,  oceanem ku południowi sp ływ ać  
zaczęła. Po takowym  pękuieniu i ro ipły-  
nieniu się lodów w róin e  strony udało się 
* -cktćrym rybakom dopłynąć do gi stop- 
®'a i iednemu zaś szczególntey na okręci* 
Neptun  voa Aberdetn, a i  do b3 dtppni 20 
mipni sictokości Dółnocaev . a zatem o 100
m l -  tylko

okośc. północąey , a 
u  odkgł tś c i  od L egusa. Pawny 

okręt Ham b, r,k, .»* Eleonora >t pod dow ód*- 
Iw cm żeglarza O lo f  Oacn w miesiącu L tccuV I ' .  *-i fc ' O • - ssCaS

r. Zd pomiędzy poiedłńczemi  kawałkami Id«
d u , dopłynął  niedaleko brzegów Grenlaa* 
d y i ,  tc test do 8©a szerokości północnej ,  
do którego to mieysca,  iak w j z c y  wspc* 
mniane,  od lat 400 dlc nadzwyczaynyciy 
l o d ó w , dostąpić niepodob ną byłorzcczą* 
Riedy więc takowe tamy . zapory n.*ds 
siępne, zebrantaiące osrętom żeglugi ku*
biegunowi północnemu teraz -ieiako zlan,i<
ne zostały , wypada doświadczyć,  CZyli 
daley lody  podobnież nie są złamane jtoy 
żeglugę ku biegunowi ,  a nawet i za biegua 
bezpiecznie prowadzić mcńna. G d y n i ę  t a  
przedsięwzięta w y p r a w i  szczęśliwie u I? 
natenczas zostan-e podrćż z Anglii d o C h ia  
w i ę c e y  ni z o p o ł o w ę  skróconą, Priedsię* 
wzięci* to atoli nie lamo i e dy ri *  sk óca 
nie drogi,  która-przez zamarzanie w k a i -  
dym roku nastąpić mogące,  przeszkadza^^ 
b y d i  m o że ,  ma na ce lu;  ale uskutecznią* 
nie oney ma razem za zamiar wiele wiado* 
mości hiatoryi naturalney i uroieiętjaoisjL 
fzyczuo.matematycznych tyczące się.

Grel&ndya pasmem gór ciąguących* 
się (-H południa ku północy w samym 
wie  średku na uare równa części p ;edzie» 
łona,była u.egdyś,  a miar owicie przedgon 
l a t y ,  przez dwie.znacanc osady z Danii i  
.Norwegii zamieszkaną 1 zaludnioną, z któ
rych osad pici wsz zachodni,  druga wschod
ni brzeg zaięla. Kray ten był  w ów c z a .  
urodzayny ,*,  iskto iuż famo iege nazwis* 
bo,  Gru t\and, dowodzi.  Obydwóch br/e. 
gów osady niemiały lądem żadney z i o ‘ ą 
bommunikacyi  albowiem przedzielaląca 
ie góry , w ca ł e y  »w t-*ey długości są Die.- 
przebyte ,  wazę ako żegluga ułatwiała ia;  
tokową hoatnunikacy  ą. H a  tachednim
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i tli  w ó w c z a s  do i o r  wsi wzrosła,, przez 
pitawi< zp* napaści tameczny :h4 rajowców 
Eskimów j a r i y s  c h o r o b y , zupełnie w yn i
szczoną aHtalni

Wrosu aopie.o i r * i  nieiik; Norweg- 
t z j k  J&nEgede, z famil, ąjsw o i a o d w a z j ł  łię- 
pimicszkać na nowo przeziego z iomków hic- 
c i r i  posiadany zachodni brzeg Grenia iy*. 
Kolonia  ta utrzymała się , a zapomocą Mii- 
s /o n ar z y  Heruhutosfcich, htórzy w tytn sa
m y m  „ a s m *  czasie tam osiedli , Esk.mo
w ie  główni niegdyś nicprzyiaciele pierw
szych kolqnistnw przez tychże missyona- 
r z y  do wiary Chrteśćranskiey nawróceni, 
ż y i ą  w zgodzie z Europeyskiemi chrześcia- 
najni. W kfios roku wynosi ła summa chrzt- 
iciau 5621,  a ogół  całey ludności tych brze
g ó w ,  wraz  z Eskir-ami,  blisko aoooogłów 
dochodził.  Itiima Grenlanoyi lest dosyć 
ł fcgodnc, tak ze mieszkańcy bydło i owce 
chować , a wiecie tyle zbierają siana| iż ic 
przazimować n>nga ; świnie zaś  z przyczyń 
By zimna niech owaią się Osada na wschód- 
■iuy części Grenlandyi dla lodów znisz* 
Czoną zosta ła;  od 4O0 lat bowiem lak się 
w y i e y  namienito zaczęły się lody b*egu- 
t s n e  stale no wschodnim brzegu Grenlaa- 
dyi  układ ać,  i od tego czaiu owa lodowa
ta przestrzeń zaległszy brzegi , ciągle się 
powiększała i wzrastała. A ponieważ to 
wazystkim Okrętom przystęp za tamowa
ł o ,  przeto d(a ta m t e js z e j  osady wszelki 
związek z ińnemi Narodami przerwany 10* 
• ł z ł i  p o m i m o ,  ze ona w roku 1406 iuz z 
190 wiosek składała s ię ,  miała E . s k i p a ,  
Kościoły i R.a sztory ,  ieinakowoż , gdy od 
tego czrsu żaden człowiek tam doyść nie. 
m ó g ł , ' s t a ła  się dla nas ak gdyby . ipeł- 
Bie zaginioną. Lody,  które w niesłychaney 
rozległości brzegi opasuią tamteyaze RM- 
ma bez wątpienia bardzie j  oziębiły.  Drze
w a  i zioła,  1 według podobieństw a do praw
d y  Indzie i wzienęta ,  które natury Niedwie- 
dzi  L a łyrh przyiąć i rybami iy ć  nie mog

ł y  , więc zniszczone zostały.  G d y  po 400 
letniem zamknięcu przystęp do owych 
•puszczonrch brzegów znowu teraz iest 
Wolny rzeczą intcressuiącą będzie do
wiedzieć się, cc się sta 1 zo w e m i 190 
Wioskam'* które tam (znaydowały się: a  
g d y b y  nawet niebyło M eisknńców, oew- 
nie pozostały pC nich zeoytki Wiosek Ł oi-  
crołów i Hcseiorósy.  A s  do p o ło w y  wieku 
l 4 Cs a de u  ut rz y o ie w j łc  się ieizcae , po*
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mi n o  tego, i e  dle lodów iuz w ten e*ai  od 
150 lat zatem okręt i Norwegski do tych 
brzegów przybić niemogt: na o w cza* ieiz-  
cze było ta m tam byd ło,  wyrastały zosła i 
t/awy . iclima przeto m»było tam ostre,  
aby go ludzie izwierzęta wstrzy mać  n iemo- 
g ł y b y ł y ;  czyM zai za przy byw anięm lodów 
Wz~astaiąc *.zimno od tego czasu niewyni- 
izezy la Fuffzi i zwierząt spodziewać się irzĄ- 
L > , ze wyiaśnionem zostanie przez teraz- 
r ieyazą podróż. 1 r roku 1 y8<S rzad Duński 
zrobił  ostatoi k r o k , ażeby  o losie tych 
nieszczęśliwych ludzi dowiedzieć się mógł 
co pewnego. V/ysli ł  Kapitana Lówenóra 
ryz  dwoma Okrętami do Grenlandyi , k t ó i y  
ęo bezskutecznem dwechmiesięczoem krą
żeniu pomiędzv lodami, niemugąc nigdzie 
przystępu nalcść do Kopenhagi powróci ł ,  
równie iak i obadwa Porucznicy Egede i 
Rohde Jeżeli tedy zostaie Morze w bliskoś
ci bieguna wolne od l o d ó w ,  t a k ,  iak oko« 
lice wschodniej Grrmandyi  przez dwa la
ta ostatnie zoi tr wał y  , będzie zapewne i 
ten punkt dotąd sprzeczny rostrzygaiony, 
czyli  Grenlabdyia iest w y s p ą ,  czyli te*, 
się łączy je stałym morzem Ameryki? Po
dobnież u y k a ż e  się rakże czy to co na 
mappach Baffińską zatoką zowicmy , wrze- 
czy samry iest wybrzeżem na stałym lą
dzie,  albo raczey przesmykiem p r z y uie< 
gunowego morza , iak prądy morskie, sntvw 
di zewa ,1 Jróga , którą Wieloryby biorą, ze: 
wszech eniar dorozum.ewa się każą. Nako- 
niec takie względem d*'»łania na s ' im sr 
coś p ew ni eys eg o się okazc. Od trzeci! lat 
ia lem y się na lata nadto zimne, w rzeczy 
samey otarwacye  Termometrów okazuią, 
w i a t a c h  1815. 16, 17,  w p< równaniu ł  la
tami 1805, 6 , 7 ,  umniejszenie c iepła , któ
re od mnja aż do Sierpa s  11 do 12 stopni 
wynosiło.  T a k  iak ogromny zbiór lodów 
naj brzegach Grenlątjdy.i, który ao r. j 8 ł S 
bez przesady z a y m o w a ł  do i c  tysięcy 
mil kwadratowych Niemieckich,  na to kii-, 
ma działał,  gdy nietylko wschodnią Grenlan- 
dyą oziębif,  ale nadtc w  południowych o- 
koliczch w Jałandyi , gdzirniegdys lasy’ i 
iarżynne ogrody znajdowały  się - t*r a * 1*0* 
wo tylko karłowate Brzozy y d z i e ć s i ę d a -  
ia ,  a g ł ó w k : kapusty wielkości ta a*a led
w o  dochodzą,  na północnym zaś brzegu 
morzu tak mocno za m a r za ,  i i  od Spitz.- 
bergu Niedźwiedzie gromadami tuprzycho 
dze,  tak iż cały lud Jslandzki przeć, w ko 
feijn powstauio robić mnsi j podobnym
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•posobom  r*02t fcy J a ł 0  w yraśn ić nad. 
łw y c za z n*  zimno teraz upj jnionych trzech

V p r i , *zt0> gdyż prawi* około tego sa- 
*8° czasu ogromny zbiór lodów p o

pękał s ię( a którego urwane bryły  Halego 
P °  Gceaoie ku południowi p ł y w a ł y  , kto- 
r * bietyIko łowiący  wieloryby ale wszyscy  
z  H a h f a x  do Neufunlland że glu iący, nawet
* ; *“ krowych wysp do Anglii iadący kupcy, 
aż do 40 Stopnia szerokości północney na
trafiali. T e  urwiska lodów zaym owa ły  
obszerną przestrzeń, którą Okręt płyną
c y  z Bostów 3 dni okrążać m usi a ł , Okręt 
Unitas fratum  przeszłego łata przy Brze

gach Labradoru,  przez u  dni pomiędzy 
lodów górami pływaiącemi  znaydowat  
się na których drzewa i urwiska skat 
Wmarsnięte sterczały. { Okręt Pocztowy 
a H*lifax do Anglii płynący natrafił w 
swo ey podróży na otwartem morzu na G ó 
rę lodu dochodzącą wysokości  zoo stóp n-*d 
powierzchnią morza,a  w obwodzie pótmili 
nieitueekiey maiącą. Jakże nierównie głę
biej- mutiała ona pod powierzchnią Mor-
* **rhodzić,^ (*) Gdy podobne kryły i 
góry Iodow daley niż iest podniesienie bie
gun* Londynu , po merzu tam i owdzie za
chodzą,  iest podobieństwem do prawdy,  ie  
te bryiy lodów zbliżone, aa temperaturę, 
naszego lata w p ły w  mieć musiały , awia- 
a/’czd ie  w tym rzasie prawie zawsze wiair 

od zachodu powiewał.  Nadto niewidzie 
liśmy od roku 1815 do 1817 wcale orawie 
a o r i y  północney : leżeli przeto podług te- 
oryi Kranklina, zorza północna pochodzi 
od zbioru nnateryi Elektryczney,  która dla 
lodów biegunowych do ziemi przeyść nie 
m o ż e ; tedy iasna rzecz, ł e  od 3 lat p o 
strzeżono zatamowanie zorzy północney 
łatwo się t łćmaczy  w ten sposób, i e  od 
pryśnienia lodów biegunowych, maferya 
elektryczni znowu ku ziemi przeyść mo
gła nakoniec, ieieli zboczenie naagnety- 
Czney igły 1 elektrycznością zostaie w 
związku tedy niedawno odmieniona kie- 
równość, która elektryczna materya wzię- 
ła razemby po*służyła do wyiaśaienia p o 
drzeć ,  £e od tegoż prawie caasu magne
tyczna igr , od dotychczasowego zboczenia 
powraca ku ^schodowi.

W szystko to tndziez bli i izć  badaaia 
kraiu przybiegunowego i cieśnin morza,  
przez które tnorze Lodowato z Oceanem 
łączyć się może, są ważnymi przedmiota
mi przedsńęwziętey podróży, —  Już Cook 
był  tego mniemania, że lód na prsosmyku 
Beringa, ktćrey mu dalszego postępu nie- 
dozwolił,  nie iest zupełnie do przebycia 
niepodobny, ale źe następującego lata prze
prawa ta uskutecznioną b y d ź  może,  —  
Umarł zawcześnie, aby był  mógł to do- 
śiwadczenie sam prz?z się|wykenać, a cho 
ciaż w krótcy po iego zeyściu, przedsię
wzięte podróże do odkrycia ku granicóm 
północy,  przez Officera Królc wsk iey- Ma
rynarki,  Kapłana Middleton, Porucznika 
Pickersgill * lattng, iako tez naybiegley-.  
szego Maytka Duncans bezskutku spełz ły,  
tak dalece, że my. o ow ych  zlodowacia
ł y c h  kraiach, nie więcey icszcze dotąd 
niewierny, nad to, co iui  (przed 300 laty  
wprzód,  przy nierównie mnieyszych u m y 
słow ych  iako i f izycznych pomocach, For- 
bischerowie, Hudsonowie. L)avis, Baffius i 
Bilots, dali nam poznać ; iednak spodzie
wać  się należy,  ze przy sprzyianiu terai- 
nieyszych klimatowych sśosunków, nowo 
przedsięwzięta wyprawo celu twoiago nią- 
uchybi całkowicie. Już oddawno ustano- 
wina iest od Parlamentu nagroda pienię
żna 30,000 funtów sterliogów (120,0 00  T o -  
l a r ó w )  dla tego, ktoremuby się udało, 
przez biegun półnccny przepłynąć, ale ż a 
dnemu dotąd z wysłanych kosztem Kró
lewskim i Narodu, w tym celu badaczótr,  
zacząwszy od kapitana Phipps i n a j b i e -  
gleyszego Maytka  Duncan, nieposzczęSci- 
ło się, aby tę nagrodę odebrał. Jeżeli ie- 
szczo dotąd Eotzebue tego śmiałego przed
sięwzięcia z okręłem Rurik nieuskutecznił, 
przynaymniey dla tych, którzy terazz  A n 
glii wypłynęli ,  nadzieio dopięcia tego za
miaru pozostałe. Do Ugo są następujące 
środki prtodsięwięte : Kupiono cztery ( K u 
pieckie okręty,  i przez podwóync w ył o ż e 
nie boków żelazem, na wszelki wypade k

{irzeciwko uszkodzeniu, którego aię od gór 
odu i kry obawiać należy,  dostateczni* za

bezpieczono. W  tamtych stronach b o 
wiem. kra lodu z tak wielkim pędem pły-

, j  a j  • 1, n do 10 cześć 1 ta która i*)  B i - . . ,  .tosunek c i f i a r u  g . t u o k . w . | o  1lodu d o p m t o b r ; ! / l o d u  ,-4
Wedą vt y dosic bj  powinu* $ 9 0  $azDi Vr / *
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nj«f l f  przy  u db -rta iu  iednąjr o flruaą prze* 
tajrćuj, p rzep ływ a ją ce  drxev»o z a p a la  s ię .- -  
Z a a u p to n e  okręty zowią s y  : Jsa ella Ale* 
3ż s :d e r ,  D oroth ea  i T r e a t ,  (rz*ki nazwisko 
w  H rabstw ie  Suiferć^ bire  < T a m iz y  w 
p i e n i ą c e j  j ) A le z a n d e r  i T r e n t^ ią  driga* 
m. i k tów ae m i statkanu, inne zaś d w a : 
Jsabella i D o rotk ę* ,  tam tym  o b y d w o m  
słu żą  tylko  do p o m ocy  w  razie potrzeby. 
D w a  p ierw sze  pod Kapitanem  Ross i Po- 
ruc.zn kięm. iżarry, m aią przez p rze s m yk  
D a v i s ,  a T ien t  * Dorothea pod Kapita- 
Bem Buchan i Porucznikiem Franklin pro* 
sto przez biegun p łyn ą ć ,  a potem o b y d w ie  
W y p r a w y  na p rzesm yz Beringa zm ierzać 
y o w  any. K apitan  Ross długo ż e g lo w a ł  

m orzu Bałtyckie® , d w a k re ć  tam zim o- 
v a ł  i um ■ się z lodem  obchodzić ,  Po nad 
brzeg em zaś G re n d laa d yi  w ied aey  ze swo* 
ich  p o d ró ży ,  by ł  iuz a z p o  w A s p y  Niedzwie 
Bzie, Porucznik P arry  iest Diagłym teo 
rotycznym i p r a k ty c z n y m  żeglarzem, d a 
w n i e j  brzegi p ó łn o c n e j  A m eryki zr-iedzał,
I p s - f .  wydaaie dzieła u zeglasskiey Astro
nomii dla nauki morskich officeriiw, wiel
ce się zasłużył.  kapitan Bucnan, iest za- • 
Ś łu icn ym  offłcerem, który na stanowisku 
Nenfoundland znacznej położył  zasługi. —  
P rze ;  śniegi i lody,  aż do środka Neufound- 
Iand praaaraec się od w a ż ył ,  aby tamtcy- 
szych Mieszkańców poznał. i on iest pier
w sz y m  z JLuroprj etyk ów, story no nich 
p r z j D ł  i taki bawił. Porucznik Franklin, 
iest uczniem Fl.aderia,  i do zrobienia mapp 
brzegów morskich bardzo zręcznym. Jako 
Podporucznicy,  na każdym z obydwówch 
okrętów, płyną dway młodzi Officerowie, 
synowie naybicgleyszych Kunitmistrzow, 
w rysunkach bardzo biegli: teden młody 
tłoppner, którego oyciec Lordowi  Amherst 
w  podróży do Chin towarzyszył ,,  a po roz
biciu się Fregaty nlces a, bezładne w ys p y  
w cieśninie Ga&par, aż do Batawii,  c „  o i- 
ł r  ter łodzi opłynąt i di ugi iest synerrt Ma- 
larza SVr William:. Bcechy. Oprócz  tego 
ynaydnią  si^|na każdym okręeie d w a y  exa- 
Inin a r 1 morscy Kadeci, d w a y  Chirurgo
w i*  i Płatnik, czy l i  Oozerce.  T a k i o  każ*

dy z e s te r -I  okrętów tna F >,naui :i po*
mocnika1 dla niego, e dobranych ludzi, k^i* 
rzj połowem Wielorybów orzez w :eie lar 
bawili się, w żegludze po morzu Lodowa,  
tam wyćwicz*!"!! i z a przewodników orzez 
lody służyć maią. ‘YszJScy 6d Offieera, 
aż do ostatniego okrętowego Cnłopca do
browolnie słus >ę przyięli. B i o r ą  wszyscy  
p o d w ó j n ą  płacę, a dla zabespiectenia i ę 
przeciwko wiatrom, nieszczęsnym w y p a d 
kom i chorooon. opatrzono się we w s z y 
stko, na co się tylko zdobyć byro można.  
Starano się także o przysooieuie świeżych 
pokarmów, dobrego wina i wódki,  o w szel. 
kiego rodzaiu potrzebne lekarstwa, a oso
bliwie ciepłe suknie, na wypadek gdyby 
okręty zamarzły,  lun gdyby zegluiący znie
woleni zostali przy brzegach północnej  A -  
meryki zimować. Biorą prócz tego z sobą 
piękny zbiór matematycznych i f izycznych 
narzędzi, gdyż w niemożności nawet usku
tecznienia zamierzonej  przeprawy,dokładne 
doświadczenia względem głębokóści mo
rza,  temperatury , słowności i ciężkości 
gatunkowej  morskiej  wody,  prądów,  at
mosferycznej elektryczność 1 zboczenia 
igły  magnetycznej  w naydalszych szeroko
ściach czynione bydź maią. Na samym 
biegunie, podrózuiący spodziewać się maią 
aupełney odmiany wszystkich dotąd nam 
znanych fenomenów na firmamencie ; 
gd yż  słońce w y d a w a ć  się im powinno, ia- 
ko w icdnytn mieyscu stale itoiącc, zadney 
gwiazdy nic będą widzieć, rachuba okrę
towa iedynie podług zega.ru astronomiczne
go odbywać się będzie, igła magnetyczna, 
afbo pływać  będzie bet żadnego uitalenia 
się, albo wskazywać będzie w stronę ma- 
g ue tycznego bieguna, który co do swego 
siedliska dotąd iest nieznaiomy. A skoro 
iegluiąry na drugą stronę bieguna przepiły* 
na, wszystko w iedoyrr. mgnieniu oka co 
irJ w p rz ó d  na północy le-ało.,na południu 
znaydować się będzie:  co wprzód dla nich 
zachodem było, na teaczas będzie wscho
dem, co wprzód południem nazywali  sta
nie im się pomocą,  słowem firmament od 
r izu stanie sie dla nich' przewrócon, tr.
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